
Czytania: 1 Sm 4, 1b-11; Ps 44 (43), 10-11. 14-15. 24-25; Aklamacja Mt 4, 23; Mk 1, 40-45 

Pierwsze czytanie, historia walki między Izraelitami a Filistynami razem z przyniesioną 

Arką Przymierza, przypomina nam, tak jak nie wolno używać imienia Bożego nadaremno, tak 

samo i rzeczy świętych, poświęconych Bogu, nie należy używać instrumentalnie, do realizacji 

własnych ambicji, wizji, planów, nadając im fałszywie podtekst religijny. Tak samo używanie 

symboli religijnych do swoich prywatnych sporów nie przynosi niczego dobrego. Próby 

manipulacji i osiągnięcia własnych korzyści wykorzystując sentymenty religijne i przedmioty 

kultu nie powinny mieć miejsca, nie przynoszą pożytku i ich nieodpowiedzialne użycie może 

mieć skutek przeciwny do zamierzonego. Człowiek nie może niczego na Panu Bogu wymusić. 

Używanie przedmiotów religijnych na sposób magiczny, jest wyrazem braku zaufania do Boga. 

W Ewangelii widzimy chorego na trąd, który pełen oddania, zaufania, ale też z dużą wolnością 

staje klęka przed Jezusem i mówi: „Jeśli zechcesz możesz mnie oczyścić” nie wiemy czy jest 

to prośba czy stwierdzenie faktu, ale słowa te na pewno wyrażają pełne oddanie się Jezusowi 

i całkowite powierzenie się Jego woli. I to jest najważniejsze. Scena ta uczy nas, że to my 

powinniśmy pozwalać Bogu robić co chce, a nie mówić Bogu czego my chcemy, a co On ma 

dla nas zrobić.  

Prośmy Boga o tę łaskę, aby nasza pobożność była zawsze prosta i szczera. 

o. Wiesław Jonczyk SJ 

 


